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Pismo to wychodzi codziennie oprócz nie- 
dieli i świąt uroczystych w drukarni St. Giesz- 
kowskiego. 

IMIONA RZYMSKIE. 
Jutro Elżbiety królowej, 


TE 


Tu 


Gazeta Rrakowska. 


SRODA 22 LISTOPADA. 


U 


Zaliczenie na trzy miesiące zip, 10 
miesięczne złp. 4. 


ĪMIONA SKAWIAŃSKIE, 
Jutro *Drogomira. 


UBSKERWACYE METEOROLOGICZNE. 
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Część Urzedowa. 
Ceny zboża w czterech gatunkach na targowicy 
®© Kleparzu przy Krakowie sprzedawanego. 


4.2021 Listopada|_1 | 2:.| 3: | 4 


1837 roku Zi| gr] Zij gr] Zt] gr] ZŁ) gr 
Korzec Pszenicy..]16)]15]16|—[15/45|15|— 
—  Zyta.......|13]10|13|—|—|—|— |— 
—  Jęczmien: | 9|—| 8/15] 8|—] 2,15 
—  Owsa.......| 7|—| 6|15|—|—|— — 


—  Grochu.....l1|45]11)=|— | — i 
—  Jagieł.......525 —|-|—-|-|—|- — 
—  Rzepaku..[12|15|—|-|—|—|— 
"Przekonali się o powyższych cenach zbo- 
tai oryginał jak zwykle podpisali: 
Peszke. Nasturkiewicz W. G. VII. 
Gołębiowski K. FP. 


Ceny bydłą ztargu d. 6 października 1837 r. 
Wół ważący funt. 300 sprzedany za zlp. 
101, funt. 250 złp. 93. Krowa śred. tłusta funt, 
30V złp. 79, chuda funt. 150 złp. 40. Cielę śre* 
dnie ważące funt. 40 złp. 14. Wieprz karmny 
alp. 72, chudy złp. 45. 
Przekonali się o powyższych cenach bydła 
orygioał jak zwykle podpisali. 
Peszke. Nasturkienutcz W. G. VII. 
- Gołębiowski K. T. 


—— 


Zjawiska napawie- 


Stan Atmostfery. trzne i rożne uwagi. 


Pi Zachodni sdahy Chmury 
2. 51 Pi Wschodni Średni Pochmurnoa 


Deszcz 


LOTERYA KRAJOWA. 

W 791 ciągnieniu d. 22 Listopada 1837 r. 
w przytomności osób od rządu do tego wye 
znaczonych, wyciągnięte z koła zostały na- 
stępujące numera: 

* 27. — 76. — 57. — 41. — 11. 

Przyszłe ciągnienie 792 przypada dnia 29 
Listopada 1837 r. 

r 
— Kraków. — 

Jego Ces. Król. Apostolska Mość Najjśniej- 
szy Cesarz Austryi Krainy tćj Wspaniały Współ- 
protektor chcąc dać poznać, ile Mu są przyje- 
mnemi łożone przez Władze tutejsze usiłowa- 
nia ku zaprowadzeniu i ustaleniu wewnętrznego 
w Kraju porządku, raczył wynieść JW. de Lieh- 
manu, który dotąd w haraklerze sprawującego 
ioteressa Ces. Austr. Dworn przy Rządzie tu- 
tejszym zostawał, do godności swego Rezyden- 
ta Pełnomocnego i Konsula Jeneralnego przy 
naszćj Rzeczypospolitćj.— W skutku czego JW. 
de Liebmann wśród posłuchania ndzielonego Mu 
w dniu wczorajszym przez Rządzący Senat, złos 
żył list własnoręczny Jeco Ces. Król. Apostol- 
skićj Mosci obejmujący nie już tylko zawiado- 


— pł, — 


mienie tutejszego Rządu o powyższćj Najjaśniej- 
szego Monarchy względności, ale nadto wynu- 
rzenie najprzyjaźniejszych uczuć z jakiemi Jego 
Ces. Król. Apost. Mość dla Krainy naszój naj- 
łaskawićj zostawać oświadcza. — Senat Rządzący 
ceniąc wysoko te przychylne Najjaśn. Współ- 
protektera Kraju tego ku Niemu chęci, posta- 
nowił złożyć Najdostojniejszemu Monarsze naj- 
głębsze podziękowanie za nowo okazany dowód 
tèn życzliwości i wyrazić uczucia wdzięczności, 


któremi dla Jego Osoby tak Rząd, jak wszyscy ' 


krainy tćj mieszkańcy "są przeniknionemi., 
A cm 
Część Polityczna. 

Wiapo wości z Poczty WCZORAJSZEJ. 

— Warszawa 17 Listopada. — 

Wczoraj w kościele xx. Augustyanów, 
odbyło się coroczpie wznawiane przez panny 
z bractwa s, Tekli, Żałobne nabożeństwo, 
za siostry zmarłej katafal biało ubrany, zdo- 
biły kwiaty; kościół rzęsisto oświecony; w 
pół mszy Panny z tegoż bractwa w czarnéj 
odzieży z chorągwiami, otoczyły katafal; 
atnatorowie i artyści w czasie tego obrzędu 
grali rekwiem Rozefego. 

W Wiadomościach handlowych przy Ga- 
zecie Codziennćj umieszczono: »Rok taraź- 
niejszy tak slolny, grozi nową klęską, to 
jest pomorem bydła i owiec na motylicę. 
Przeciw temu jest niezawodnym środkiem za- 
radczym: Oleum empireumalicum, O czem 
przekonały kilkakrotnie doświadczenia. Da- 
je się bydłu dorosłemu po łyżce stołowej, 
mniejszęnu po pół łyżki, cielętom i owcom 
po małej łyżeczce; Wszystkim naczezo i dos 
piero w kilka "godzin poić je należy. We 
dwa lub 3 tygodnie powtórzyć to można, 


—— 


WIADOMOŚCI Z POPRZEDNICH Poczr. 
— Petersburg 22 Paź. (3 Listopada). — 
N. Cesarz, w ubieglym maju, raczył przy- 
zwolić na wysłanie do Niemiec, sześciu ade 
junktów z medyko - chirurgicznych akademij, 
dla udoskonalenia się w naukach łekarskich. 


Skutkiem tego, z akademii wileńskiej przee 
znaczeni byli do odbycia całorocznćj podróży; 
nadzw. profes. Mianowski i- Korzeniewski. 
Minister oświecenia, w ubiegłym lipcu b. 
r., nauczyciela religii w gimnazyum wołyń 
skiem, magistra teologii, kanonika Holowiń- 
skiego, mianował profesorem teologii rzym- 
sko-katolickićj w uniwersytecie $. Włodzie 
mierzs i proboszęzem koścjoła uniwerayte» 
ckiego, a zaś mińskiego powiatowego mare 
szałka, kandydata uniwersytetu wileńskiego 
Ą Łęczyckiego, dozorcą honorowym szkół 
w powiecie mozyrskim. 


— Paryż 1 Listopada, — ` 

Te pięć okręgów których wybory nie były 
do skutku doprowadzone, już się ukończyły; 
obrano czićrech deputowanych w ducha mi- 
nisteryalnym, a jeden tylko ze strony opozy= 
cyjnej. Z prowincyi donoszą już o 174 wybo- 
rach, które padły w największćj części na' 
dawniejszych deputowancch. Między temi jest 
146 konstytucyjnych czyli ministeryalnych, a 
zaś ze strony opozycyi, 25 liberalnych. 3 le» 
gitymistów. W St. Quintin obrano p. Fouid 


_ Izraelitę, jedynego z tego wyznania, pomię= 


dzy deputowanemi. Pan Lafitte nie ma tego 
roku szczęścia, nie utrzymał się także w St. 
Germanin i Aras, gdzie należał do ubiegają- 
cych się o wybór. 

W piśmie otrzymaném tu z Tulonn, daty 
4 b. in. powiedziano między inneini: »Donie-. 
sienia otrzymane z Konstantyny, nie są dziś 
pomyślne; zdaje się źe cholera, typhus i bie-. 
gunka, dały sobie krok w tem mieście. Xią- 
że Caraman umarł, a prócz niego kilku także 
oficerów. Główno dowodzący „odesłał natych- 
miast wszystkie wojsko, albo do obozu, ała , 
bo do Bona, z pozostawieniem tylko, 4 do5 
tysięcy, przeznaczonych w części do eskorto 
wania królewicza i sztąbu głównego, w części 
na załogę Konstantyny, którćj dowództwo od. 
dane pułkownikowi Bernelle. Sposób w jakim 
jenerał Valóe zarządza zvdóbytćm, miastem, 
nie podoba się. Mnięmają, iż niedosyć wcześna 


= Uw — 


ftprzątnięcie trupów poległych , przyczyniło się 
do zarażenia powietrza, a ż drugićj strony 
czynią mu żarzut, iż żle i niepolitycznie po- 
stąpił sobie, gdy zawierzając plotkom intry- 
gaaotów, kazał uwięzić najzaciętszego prze- 
ciwnika Achmeta beja, kalifę Solimana, który 
przyłączył się do nas aby się zemścić na tam 
tym. Aresztowanie Solimana, odstrychnęło 
nan kilku naczelników i wielu mieszkańców 
którzy są z wielkiem dla Sofimana poważa- 
niem. Widać z wszystkiego, że jenerał Va- 
lée nie jest dostatecznie obeznany z tokiem 
Spraw afrykańskich, wzgłędem czego nie zna- 
lazł po jenerale Damremont żadnych instryk- 
cyj ani piśmiennćj skazówki. Dla nowego do» 
wódzcy wszystko jest jeszcze nowościąa w kro» 
kach użytych z jego strony względem Achineta, 
posunął się podobno zadaleko, to jest namie- 
nił o podobieństwie oddania mu Koustantyny.« 
— Dnia 8 Listopada. — 

Król i królowa Belgów, opuścili dnia 
wczorajszego Paryż, udając się do Bruxelli 
Xiąże Nemours spodziewany za dni kilka z 
powrotem; według ostatnich doniesień, wy 
jechał z Konstantyny z bratem swoim xię: 
ciem Joinville, na d. 29 z. m. 

Nowo-mianowany poseł pruski przy tu- 


tejszym dworze, baron Armin, przybył tu 


dnie wszorajszego. 
— bisbona 1 Listopada. — 


Pan Craven, urzędnik poselstwa angiel- 
skiego, będzie w nieobecności lorda Ho- 


ward de Walden, obowiązki urzędu jego wy- 
pelniał. 

Zmiana gabinetu, o której tyle mówiono, 
nie przyszła jeszcze do skutku, W ponie- 
działek zlecono baronowi Bomfim aby się 
zajął utworzeniem ministerstwa, kiedy to je- 
dnak mimo kilko - godzinnego starania nie 
powiodło mu się wcale, wymówił się potóm 
od przyjętego obowiązku, któren poruczono 
teraz wicehr. Sa- da- Bandeira. Mówią do- 
Być powszechnie, że wspomniony wice - hra- 
bia będzie prezesem rady i ministrem intere- 
sów zagranicznych; baron Bomfim, ministrem 


niaryharki; Cezar de VWasconetlhos dowódze 
ca gwardyi narodowćj lizhońskićj , tymczaso” 
wym: ministrem wajny; dotychcz asowi m in 
strowie sprawiedliwości, spr. wew. i skarbu 
pp: Silwa Sanchez, Cambos i Joao de Oli» 
weira, pozostaliby na urzędach. 
— Z Estel 23 Października, — 
Xiądz Joli, któremu zlecił biskup Leona 
aby miewał kazania w Estelli, dopuścił się 
ostatnim razem zbyt mocnych przymówek prze 
ciwko juncie nawaryjskiej i jenerałom kar. 
listowskim. Z powodu tego został powoła. 
ny przed rzeczoną juntę, źktóra udzieliwszy 
mu naganę, zakazała, aby odtąd nieważył się 
zajmować jćj administracyą i postępowaniem 
jej jeńerałów. — Dziś wieczorem przybył tu 
ajent króla sardyńskiego, z przydaną sobie 
eskortą, złożoną z 12 ułanów pod dowódzo 
twem kapitana. 
— Z Bona 25 Października. — 
Wczoraj przybyły tu dwe szwadrony Spa 
hów, wprost z Konstantyny; według nich; 
xiąże Joinville spodziewany tu jutro. Xia- 
że Nemours chce pozostać z wojskiem w Kon-i 
Stantynie, aż de nadejścia rozkazów rządu 
dopóki wszystko należycie urządzone nie zo- 
stanie, — Czas jest znowu bardzo piękny; 
przez dni kilka był wiatr tak gwaltowny, że 
zatonął jeden okręt w przystani Seybouse, — 
Korweta la Diligente, odpłynęła dziś rano 
do Tunis. La Caravane zabiera na swój 
pokta4 3000 chorych, których do Francyi 
przewiezie. Statek parowy Sphynvy na któ: 
rym xiąże Joinville do Algieru popłynie, po- 
wróci tutaj aby pozostać; na xiążęcia ocze- 
kuje przygotowany już okręt Herkules. Ran 
ni z tych kilku transportów, które tu nade. 
szły, będą wszyscy odesłani do Francyi, 
— Ze Stambułu 25 Października — 
<3. C. W. arcyxiąże Jan, opuściwszy d. 
18 b. m. na statku parowym Anna Marya 
tutejszą stolicę, przybył dnia 20 do Smirny,, 
a ztamtąd popłynął d. 21 do Syra. Internun- 
eyusz austryacki baron Stórnwer, który tow: 


—, 1018 — 


rzyszył farcyxięciu aż do Śmirny, wrócił juź 
d. 23 do Stambulu. 


ROZMAITOSCI. 
„Konstantyna, 
(Ciąg dalszy). 

Shaw wspomina o nich z uniesieniem peł- 
ném podziwienia. Kolosalne cysterny i ogro- 
mna sadzawkn kamienna (bassin), są do-. 
wodem odwagi i jeniuszu dawnych Cyrteń" 
czyków, którzy nie wahali się przedsiabrać 
bùdowl wymagających niesłychanćj ilości mae 
teryałów. Na brzegu.wspomnianćj wyżćj prze.: 
paści, stoją szczątki wielkiego i pięknego 
gmachu starożytnego, który służył dotąd na- 
koszary dla żołnierzy bejów. —. Ow sławny 
most rzymski przezrzókę Rummel prowadzą». 
cy, stoi naprzeciw bramy Bab - el- Kantara, 
tej sainój, którą marszałek Clauzel, obrał so- 
bie za główny punkt do szturmowania, Fran- 
cuzi nie mogli dobrze mu się za pićrwszćj wy. 
prawy przypatrzyć, z powodu nieustającega 
gradu kul i ciągiej mgły dymu pbchodzącego 
ze strzałów miotanych w tę stronę przez o- 
blężonych ; zapewniają tylko, że ile dojrzóć go 
mogli, jest szeroki i wysoki, miał oraz trzy 
rzędy łuków jedne nad drugiemi, na wzór 
mostu zwanego pont du Gard we Francji. 
Most ten kazał naprawić Achmet-bej w roku 
1827 pod kierunkiem kilku Włochów. Shaw 
w swojem dziele umieścił rysunek jago pła- 
*skorzeźb, z takim opisem: »Most był srcy. 
dziełem w rodzaju swoim. Calerye i filary 
luków były ozdobione wieńcami, girlandami 
z kwiatów i głowami byków; na łukach do- 
mieszczono laski Merkurego i inne figury. 
Dziś widać jeszcze doskonele wykonaną grupę 
w rzeżbie ną pół wypukłej, wyobrażającą nie- 
wiastę unoszącą się nad dwoma słoniami. 
Te obrócone są ku sobie glowami i krzsżu- 
ją swe ryje. Niewiasta ta trzyma muszlę 
nad głową, jćj włosy zdają się być zwijane, 
suknia ścisle do ciała przystająca. Ręką pras 
wą, w postawie dosyć nieprzystojućj, unesi 


swą suknię, a zarazem szyderczą miną NA 
miasto spogląda. — Niemniej piękoym pomnie 
kiem z świetnej epoki Cyrty pozostałym, 
jest łuk tryumfalny, z którego Shaw widział 
jeszcze trzy czwarte części. Arabowie nazje 
wają go Kasyr- Gulah, to jest zamkiem ole 
brzymów, 0 którym najdziwniejsze opowiae 
dają sobie bajki. Łuk ten jak wszystkie rzytite 
skie, ma trzy bramy, z których środkowa jest 
dwa razy większa od pobocznych, Wedlug rye 
sunku Shawa, jest on bardżo podobny do łuka 
Maryusza przy Orange, ale większy i większą 
odznaczający się prostutą Oprawy jego są upię= 
knione kwiatami, bronią i rozmaitego rodzaju 
osdobawi w plaskorzeżbie , als bez wyobrażeń 
bitew. Slupy koryntskie po obu stronach głó* 
wnéj bramy, są w guście, jak Shaw powiada, 
samynestylko Cyrfańczykom właściwym. Sła 
py które podpieraly sklepieoie, są połamune 

bardzo uszkodzone. Takim był ten pomnik 
at tema przeszło sto, — Zamek elbrzymów, 
jak Arabowie zapewniają, istnie do d. dzi- 
siejszego; w jakim atoli dochował sig stanie, 
tegoroczna dopiero wyprawa pozwoli nam 
przekonać się o tem. Lady machometańskie 
niewiele wprawdzie szauują dawne pomnikii 
niewachałyby się niszczyć takawe gdyby tylko 
korzyść w tem jaką upatrywalij ale nie ni- 
szezą oni jak Wandalowie jedynie przez zło- 
śliwość samą. Jeżeli pozostały u nich staro- 
Żytne tu i owdzie pomniki, winne są ocalenie. 
swoje ich ociężałość, lenistwu i obojętności 

(Dokotczenie nastąpi), 
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Przejeżdżając, poleca się z wyborem drzew 
owocowych, ma on na zbycie przednie Jablon: 
ki, Gruszki, Wiśnie, Śliwki, Ryngloty, Brzo- 
skwinie i Morele, tak w wysokich drzewach 
jako i w szpalerach — oprócz tego ma przeszło 
50 gaiunków róż ogrodowych i miesięcznych , 
i hiacenty i t. p. — Zapewnia przytóm, iż 
wszysiko po cenie najamiarkowańszćj odstąpi. 
Mieszka na Stradomiu pod Różą i bardzo krót: 
ki czas zamyśla zabawić. 


